Wydanie wisczorowe. 


- Bardzo powoli i mozolnie orgari- 
suje. komitet-szwedzko-holenderski soc- 
talistyczną konferencję pokojową. Zapo- 
«nadają ją na środek lipca. Tymczasem 
adwiedzają delegaci | różnych krajów.. 
5tokhelm, aby- się poinformować i na- 
radzić, co: przy zamuleniu wojennym 
środków komunikacyjnych idzie bardzo 
wolno. | 0. | 

~ Należy przypomnieć, że nie cała 
partia socjalistyczna szwedzka stanęła 
na- gruncie „pokoju. bez aneksji i odszko- 
dowania". Przywódca parlamentarnej 
frakcji socjalistycznej, . która w Szwecji 
jest potęźną i posiada. większość w iz- 


bie niższej, Brantins, jest gorącym zwo- | 


lennikiem koalicji. Ale lewica socjalisty- 
czna, do której należy i burmistrz Lind- 
hagen, nie wiąże się z żadną stroną 
wojującą i stoi na gruncie czysto soc- 
jalistycznym: <śpadziewając sie dobra 
tylko od partji socjalistycznych i po- 
koju oczekuje od wysiłków rewolue 
ae i międzynarodowego proletar- 
atu. E l 

Inni przywódcy: socjalistyczni różne 
dba głównie o pokój i jest ńiezależnym 
i neutralnym w swych poglądach. Inni 
'holendrzy bliscy są kierunkowi antinie-- 
"mieckiemu Brantinga. Norwegowie zaj- 
mują pozycję nieprzychylną „imperjaliz- 
mowi niemieckiemu“, Duńczycy, Borg- 
bjerg i Stauning, zachowują się neutral- 
nie. Pragnęliby jaknajrychlej „wziąć byka 
za rogi” i rozpocząć kongres od wypo- 
wiedzenia się w sprawie Alzacji i Lota- 
ryngji. Borgbjerg bawił dłużej w Peters- 
burgu, gdzie się porozumiewał z Radą 
obotniczo-żołnierską. | przywiózł do 
Stokholmu jej opinię o pokoju „bez a- 
meksjii odszkodowań”. 

Niewiadóomo, czy. przyjadą socjali- 
ści francuscy i angielscy, Wilson osło- 
“sil, że nie da i amerykańskim paszpor-- 
tu. Komitet szwedzko-hołanderski pro- 
ił go telegraficznie o zniesienie tego 
zakazu. Faktem jest, że we wszystkich 
tych trzech krajach istnieją grupy socja* ` 
listyczne, gotowe przyjechać na kon- 
gres... 

Francuscy i angielscy socjaliści pra- 
gneliby uniknąć wszelkich postronnych 
kOnferencji z niemieckimi, i stawić się. 
odrazu na plenarne posiedzenie. - 

| Tymczasem sam grunt, jaki podsu- 
wa Się pod konferencje, grunt stosun- 
„ków szwedzkich, wcale nie jest moc- 
nym. Rewolucja rosyjska wywołała w 
'Stokholmie mnogie rozruchy, które zo- 
stały siłą zbrojną stłumione. Dziś jest 
spokojnie — ale czy fo nie jest cisza 
przed. burzą? R 
_. « Branting korzysta z okazji, aby żą- 
dać rewizji konstytucji. Pragnie on 1-o, 
praw równych. dla kobiet, 2-0, demokra- 
tycznej reformy izby wyższej. Należy. 
objaśnić, że i w tej izbie socjaliści sta- 
nowią poważną mniejszość, bo brakuje 
im tylko 40 głosów do równości. Sena- 
ty francuski i włoski mają o wiele mniej 
demokratyczny ustrój, niż szwedzki. Sły- 
chać też głosy, że dwie jednakowe z 


zajmują stanowiska: Ho r Troelstra | SOIC ; ; k 2 
b 7 olender -Troels na ze względów strategicznych. Jeżeli zaś ią ` 
„rozpocznie, to nie będzie mogła się zado- 


ustroju izby nie miałyby sensu i że by- | 


łoby lepiej znieść poprostu izbę wyższą. 
Być może jednak, że Branting nie my- 
šli na setjo o reformie, a tylko używa 
swego: projektu: jako środka agitacyjne- 
80, przydatnego do. wyborów jesien- 
nyc SE = ; 


Do. Stokholmu ciągle się zjeżdżają 


cudzoziemcy,. Bawili już niemieccy de- . 


legaci, austrjaccy i węgierscy. . Bułgar- 
scy raz byli i znowu przyjadą. Holen- 
rscy, duńscy, norwescy wracali tu kil- 
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kakrotnie, co podnosi ceny środków 
żywnościowych i mieszkań, To też lud- 
ność miejscowa trochę na to sarka i 
życzy całym sercem nietylko końca 
wojny, ale i końca konferencji poko- 
jowej. 


Rreniks polityczna, 


Nowa ofensywa koalicji. 


Według „Norddeutsche Aligemeine 
Zeitung" Siegemann przewiduje, że koali- 
cia przedsięweżmie w lecie nową ogólną 
ofensywę. i 

Jeszcze się ona nie rozpoczęła, ale 
zapowiadają tę skcię coraz silniejsze na- 
pady ogniowe, ccraz liczniejsze wycieczki 


| wywiadowcze i inne działania ze strony 
| anglików, fraqciuzów i włochów na froncie 
, zachodnim i na froncie macedońskim. 


-Stegemann przewiduje, że ta ofensy- 


| wa Ogólna rozpocznie się albo za kilka 
; dni, albo za kilka tygodni, lecz najpóź- 
; niej w Sierpniu i rozwinie się w długo- 
| trwałą operację w wiel:im stylu. 


Sprawozdawca berneński twierdzi, że 
ja. będzie zmuszona do tej ofensywy 


wołnić powodzeniami częściowetni, ale mu- 
si osiągnąć zupełne zmia dżenie nieprzys= 
jaciela, 


nacisk niemieckich łodzi podwodnych na 
komunikacje morskie koalicji wymaga jak- 
najszybszego działania. 

W. przyszłej ofensywie będzie koali- 
cji chodziło przedewszystkiem o wyparcie 
państw centralnych z terenu zajętego przez 
nie, a bardzo * dogodnego pod względem 
strategicznym, o zniszczenie armji albo 
niemieckiej albo austrjackiej — inaczej 
ofensywa nie odpowie swemu celowi. 

Plany ofensywy tej muszą być nowe. 
Ofenzywa wiosenna opierała się jeszcze 
na dawnych, zeszłorocznych przygotowa- 


„niach powziętych przed rozpoczęciem za 


strony mocarstw Centralnych bezwzględnej 
wojny podwodnej i przed rewolucją ro- 
syjską, która usunęła Rosję od współu- 
działu w tej akcji. 


Odpowiedź angielska na 
motę rosyjską. 


-Z Londynu donoszą: 
"Odpowiedź rządu angielskiego- z dnia 


 9-go czerwca na notę rosyjską o celach 


wojennych koalicji brzmi jak następuję: 

; Dnia 3-go maja rząd królewski otrzy» 
mał za pośrednictwem ambasadora rosyj- 
skiego notę rządu rosyjskiego, zawierają- 
cą wyjaśnienie jego polityki wojennej. W 
odezwie do narodu rosyjskiego, zawartej 
w nocie, powiedziano, że wolna Rosja nie 
ma zamiaru opanowywać innych narodów 
ani pozbawiać ich dziedzictwa narodowe- 
go, ani też gwałtem. zajmować terenów 


"obcych. Rząd: angielski z całego serca 


zgadza się z tym zapatrywaniem. Rząd 
angielski przystąpił do wojny nie w ce= 
lach zdobyczy i prowadzi ją bynajmniej 
nie dla podobnych celów, Zamiarem jego, 
gdy wojna wybuchła, była obrona ' bytu 
kraju i utrzymanie powagi zobowiązań 
międzynarodowych. Do tych celów dołą- 
czył się obecnie ceł oswobudzenia naro- 


dów uciskanych przez przemoc obcą: 


` Dlatego rząd angielski cieszy się ser- 
decznie, że wolna Rosja ogłosiła zamiar 


«©swobodzenia Polski, nietylko tej nad któ- 


rą panowało dawne samowładztwo rosyj- 


| skie, lecz w równej mierze tej Polski, 


która znajduje się pod panowaniem cesar- 


stwa niemieckiego. Demokracja angielska 


życzy Rosji powodzenia na tej drodze, 


Założyciel i wyda 


a więc: zwycięskie zakończenie 
wojny przed zimą r. 1917—18, ponieważ - 


wea Jan Grodek. 


PASTE 


renji musi pozostać niemiecką. 


RAAR DIS A 


Przedewszystkiem musimy dążyć do 
takiego układu stosunków, które zapewnią 
Szczęście i zadowolenie ludów i usuną 
wszelki usprawiedliwiony „powód do wojny 
w przyszłości. Rząd angielski z całego 
se:ca jednoczy się ze swym sprzymierzeń- 
cem rosyjskim w wyznawaniu zasad, któ- 
re prezydent Wilson wyłożył w swem hi- 
storycznem orędziu do kongresu amery- 
kańskiego, | 

To właśnie są cele, o które walczą 
narody brytańskie, to właśnie są zasady, 
które przyświecają obecnie i przyświecać 
będą w przyszłości ich polityce wojennej. 

Rząd angielski sądzi, że od czasu do 
czasu zawierane przezeń umowy ze sprzy= 
mierzeńcami zgodne są z zasadami. po- 
wyższemi, ale jeżeli rząd tosyiski życzy 


„sobie tego, to rząd angielski jest najzu- 


pełniej gotów umowy ze sprzymierzeńca- 


„mi poddać badaniu, a w razie konieczno- 


ści — rewizji. 
Praga © mosis Wilcoznz, 


„Vossische Zeitung“ zamieszcza na- 
stępujący artykuł p. t „Nota. wojenna 
prezydenta pokojowega”: Napuszystość 
frazesów dla nas, niemców, jest tak ob- 
cą, że nie możemy zrozumieć, aby mo- 
żna było uczciwie marzyć o braterskoś- 
ci ludów a jednocześnie zabiegać.o prze- 
dłużenie  najwstrętnieiszej wojny, ale 
może dałoby się fo pojąć, gdyby zam- 
knąć oczy na cel nofy do rządu rosyj- 
skiego. Czy Wilson pisał do mężów ro- 
syjskich w celu sprowadzenia spokoju? 
Nie, w celu przeszkodzenia pokojowi-— 
Z chaosu rewolucji rosyjskiej powoli 


'wykluło się, jako coś stałego i rosną- 


cego, silne pożądanie pokoju. Anglja i 
Francja nie chcą pójść za tym hasłem. 
Anglja chce umocnić swe panowanie w 
świecie, Francja nie jest w możności 
wyznać swemu okłamywanemu narodo- 
wi, że Alzacja i pozostała część Nad- 
Wzrok 
niektórych rewolucjonistów rosyjskich 
zwracał się, być może, z tęsknotą ku 
brzegom Ameryki, gdzie przebywa wiel- 
ki apostoł pokoju, Wilson. Czy okazał 
im pomoc? Nie,—zaszedł ichziyłu. Ten 
kaznodzieja pokojowy wysyła nad Newę 
notę, wzywającą do wojny aż do osta- 
teczności, ostrzegającą przed wyciąsnię- 
ciem ponad granicą dłoni do pokoju“. 

„Vorwärts“ pisze: Niepoprawny en- 
tuzjasta wzywa do wojny naród, który 
już ma dość mordowania. Na życzenie 
Wilsona ludzkość ma się wzajemnie wy- 
bijać długie lata, ażeby wreszcie zbra- 
tać się wzajemnie. Huż tedy stanie do 
wielkiego święta zbratania? 


Tajne posiedzenie parlas 
mentu francuskiego. 


- Korespondent paryski genewskiej 
„Suisse“ podaje szczegóły z ostatniego 
tajnego posiedzenia parlamentu. 

W obradach nad omawianą już taj- 
ną umową rosyjsko - francuską, którą 
Ribot przedstawił izbom, poruszono 
sprawę programu celu wojny, który io 
program opracował Doumergue w ro- 
ku 1916 przy okazji swej podróży do 
Petersburga, a który w archiwach od- 
kryli członkowie Rady robotników i żoł- 
nierzy. Socjaliści potzpili ten program, 
dopatrując się w nim faktu, który re- 
wolucja rosyjska uważać może za do- 
wód, iż entente'a dąży do wojny zdo- 
bywczej. | 

B, minister Briand, w imieniu któ- 
rego Doumergue jeździł do Petersbur- 
ga, oświadczył w swej mowie obronnej, 
że jest przekonany, iż entente'a może 
liczyć na ostateczne zwycięstwo. Wśród 
aprobaty znącznej części izby Briand 
wywodził, że Francja musi odzyskać 


Cena 8 fan. 
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Alzację i powiększoną Lotaryngję. a na- 
wet porzecze Saary i prawie całą gra- 
nicę Renu. Na okrzyk ironiczny socia- 
listów: „Czy i Syrję* — odpowiedział 
Briand: „I Syrję”. 


Głos polski o pokoju. 


Poseł Daszyński postawił w parla- 
mencie wiedeńskim wniosek w sprawie 
pokoju, nad którym wkrótce odbędą się 
ebaty. w 

Dr. Lederer, specjalny korespon- 
dent z Wiednia „Berliner Tageb!attu*, 
wyraża życzenie, aby parlament załat- 
wił się szybko z tym wnioskiem, dia 
tego, żeby nie dawać koalicji pozoru do 
mniemania, iż monarchja austriacka 
spragniona jest nad miarę pokoju, po- 
nieważ nie ma sił do prowadzenia dal- 
szej wojny. 


Pierwszy korpus amerytsfhs= 
ski ma froncie Zachodnini 


„Berliner Tageblatt* dowiaduje się 
z Qienewy, że pierwszy korpus ekspedy- 
cyjny amerykański na froncie zachod- 
nim ma liczyć nie 9,000 lecz 70,000 żoł- 
nierzy. Oczekiwana jest flotylla amery- 
kańska, która będzie czynna na oceanie 
wspólnie z siłami bojowemi koalicji. 


Stan oblężenia w dwóch 
prowincjach włoskich. 


„iElamburger Zeitung" donosi z Zu- 
rychu: 
Wedle telegramu z nad granicy 
włoskiej, rząd włoski zaprowadził stan 
oblężenia w Apulji i Kalabrii. 


Wsrzenie w Chinach, 


Donoszą z Szanghaju, że z Pekinu 
przybyła do Tientsinu. deputacja, mają- 
ca na celu ubłaganie dowódców woje 
skowych, ażeby powstrzymali pochód 
swój na stolicę chińską. Wojsko jednego 
z generałów znajduje się w odległości 
50 klm. od Tienfsinu w oczekiwaniu na 
rozkaz. wkroczenia. | 

Pod nagłówkiem „Czy Chiny pójdą 
śladami Rosji* podaje „Utro Rossii" ko- 
respondencję z dalekiego wschodu, któ- 
ra zawiera szereg szczegółów, dotyczą- 
cych obecnych rozruchów na terytor- 
jum chińskiem. 

„Korespondent utrzymuje, że pow- 
stanie w kraju północnym i środkowym 
przybrało już rozmiary, które są podo- 
bne do rozmiarów, jakie dały zauważyć 
się w Rosji przed wybuchem rewolucji. 
Wobec tego pismo uważa, że w Chinach 
nastąpił już istotnie wybuch rewolucji. 


Z komunikatów koalicji 
Z rosyjskiego (9 czerwca). 


Front zachodni, W. Karpatach, po 
przekroczeniu austrjackich przeszkód z 
drutu wykonały atak na północnym-za- 
chodzie od Rafałówki dwa rosyjskie od- 
działy wywiadowcze pod dowództwem 
poruczników  Mokrzyckiego i Bragena, 
Wypędziły one ausfrjaków z ich rowów 
ochronnych. Część załogi wzięli one do 
niewoli, a część zakłuli bagnetami. 
Lotnictwo: Lotnicy rosyjsy, rot- 
mistrz Kozakow i rotmistrz Argsjew 
sfrącili latawiec nieprzyjacielski, który 
spadł, płonąc, w okolicy Kozowa. Lot- 
ników wzięliśmy do niewoli. 


Z francuskiego (11 czerwca). 


Na północy od Somme i w okolicy 
Cerny trwa dość znaczna działalność 
obustronnych artylerii. 

U wzgórza 304i na Woevre starcia 
pomiędzy patrolami. | l 
Dwa natarcia nieprzyjaciela na mas 


łe posterunki pod Courey nie miały po- 
wodzenia. P 
` W odcinku Monastyru toczyła się 
z przerwami walka artylerji na przestrze- 
ni aż do jeziora Doiran. Za pomocą o* 
gnia wojsk angielskich rozproszono od- 
działy nieprzyjacielskie, | 
a całym froncie dość silna dzia- 
łalność lotnicza. | 


Z angielskiego (11. czerwca). 


Artylerja nasza i nieprzyjacielska 
w ciągu dnia były wielce czynnemi na 
południu od Ypres. | 

Na południu od Mesżines linje na- 
sze posunęliśmy nieco naprzód. 

Na południowym wschodzie od 
Messines ućzyniliśmy dalsze postępy. — 
W ciągu dnia w okolicy tej zyskaliśmy 
ponownie na terenie, zdobyliśmy kilka 
dział polowych i wzięliśmy jeńców. 


E? Wewnątrz Rosji. 


Ciągle jeszcze uwagę naszą przykue 
wają do siebie wydarzenia rosyjskie; prze- 
ważnie jednak nadchodzą wiadomości z 
wielkich środowisk życia rosyjskiego, co 
się zaś dzieje na wsi rosyjskiej, nie wie- 
my. A przecież Petersburg, to jeszcze nie 
cała Rosja. 

Dopiero w początkach czerwca nade- 
"szły rosyjskie dzienniki do Stokhoimu, z 
treńci któłych można się cokolwiek orjeu- 
tować o stanie rzeczy wewnątrz Rosji. I 
tak; w jednym z numerów „Nowego Wre- 
mieni” spotyka się treść. następujących 
artykułów: : l 

„Brak chleba w Rosji. Codzień jest 
go mniej, Brak chleba w miastach. Woj- 
ska w połu nie mają chleba. Chłopi nie 
dowożą zboża na stacje kolejowe, gdyż 
nie ufają ani rządowi prowizorycznemu, 
ani radzie robotników i żołnierzy, Stra- 

. Szne widmo głodu zbliża się coraz więcej 
wraz z towarzyszącemi mu skutkami jak: 
niedostateczna aprowizacja armji, zbiego- 
wiska pospólstwa w miastach, pewszech- 
ne rozruchy, plądrowanie i anarchia. Srod- 
ki zapobiegawcze ministra Szyngarewa mo- 
gą być w teorji bardzo ładne, lecz w pra- 
ktyce okazuje się zgoła coś innego. Re- 
walucję rozpoczęto wołaniem o chleb; te- 
Taz znów widzimy demonstracje uliczne, 
przeciągające z hasłem: „Dajcie nam chle» 

a“. 
danemu. brak rozwagi“. 

Alarmujący artykuł przypisać należy 
okoliczności, że w masowych. demonstra- 
cjach głodowych w Petersburgu w ubie- 
głych tygodniach, brali- udział ludzie, fa- 
ieżący do petersburskiego garnizonu a 
przedtem codziennie prawie podobne wiado- 
mości nadchodziły do Petersburga z pro- 
wincji. s A 

Giv się przegląda prowincjonalne 
isme rosyjskie zrozumiałem się dopiero 
| RZE 

przez granicę prawie Żadnych gazet 
rosyjskich: W pismach tych odbija się o- 
obraz potwornej anarchji w państwie 
rosyjskiem. 

O wypadkach w gubernji Orłowskiej 

„0 czem rosyjska agencja telegraficzna do- 
niosła nie wiele, gazeta „Jużny Kraj“ pi» 
sze: „Od trzech tygodni panują w powie- 
cie rozruchy wolne, w których uczestniczą 
żełnierze dwóch stojących tutaj pułków, 
Majątki wskoio stoją w płomieniach, ze- 
wsząd widać łuny pożarów. Miasto jest 
przepełnione pijanymi źołnierzaini, uzbro- 
jonymi w bagnety, patrole i milicja miej- 
ska są zupełnie bezsilnemi. Rabuje i mor- 
duje przeszło 5000 chłopów i żołnierzy, 
widzi się przy tych gwałtach uczestniczą- 
cych oficerów. Oficerów chtących żołnie- 
„rzy uspokoić uwięziona i krwawo pobito“, 

2 Wororeża pisze „Woroneżski Te- 
legraf:- „Masy ludu, wśród których spo- 
strzegąło się wielu żołnierzy, przeciągały 
ulicami z okrzykami: „Precz z milicją 
miejską, władz nie potrzebujemy! „Zołnie- 
rzy milicyjnych i oficerów, którzy usiłowa 
li zaprowadzić porządek, pobito, sklepy i 
hotele poniszczono a wreszcie dyrektora 
poiicji uwięziono”, | ` 

_. W gubernji Saratowskiej masą ludzi, 
złożona z chłopów i żołnierzy, aresztówała 
tamtejszego prezesa ziemstwa Banmanna, 
durmistraa Kijuchina i radnego miejskiego 
Pletonowa. Hakortewali ich pijani żołnia. 
rase ġo koszar wśród odgłosu bębna i okrzy- 
ków: „Zabijajcie zwierzchność!”, gdzie w 
€iągu kilku godzin naierywali się z niok 
w sposób, niedający się opisać, Wypada 
zauważyć, że sponiewierani panowie zcani 
byli bez wyjątku oddawna z najskrajniej 
iiberalnego kierunku. Piano miejscewa 

„pisze, że „obywatelstwo jest wobec anars 
chii zupełnie bezsilneś, © l 

G Kijowie pisze „Kijewska ` Mysi": 
Miijonowe miasto Kijów znalazło się w na- 
dor ńrudnem położeniu. Miejscowe wię- 


Myśli się tylko o jednem, że gło-- 


dlaczego rząd rosyjski nie przepusz-- 


. 4 pozwie wwa icz R FERS PA AE m a a ACERO 
czyja a okaza RY EZR TEK A OE WZYOOZZO YZ p ZYD CZORT ORAZ AZOT OCE R CZE TECT WZT AEEA: 
' «BR 


cono za pomocą kontrnatarcia ałakującą 


zienie opuściło 3000 więźniów i teroryzuja 


miasto. Nietylke źe na porządku dziensym 


gą kradzieże, rabunki i morderstwa, odby- 
wają się prócz tego porachunki z sędzia- 
mi, policją i zarządem miasta”, 

Z gubernji Wiatśskiej donosi „Wiat- 
staja Rilecz”: „Chłepskie gminy grają role 
sameęwładcy. Pola, właścicieli ziemskich 
uprawiają chłopi własnewolnie na własny 
rachunek.  Uzbrejeni włościanie nie pe- 
zwalają prawym właścicielom Ra wyrąb 
lasów, Rozpoczęły się podpaiania ma- 
jątków*, aa A 

O Mohylewie, gdzie jest wiadomo znaje 
duje się kwatera główna, donssi „Mohilęw» 
ski Wiestnik”: „Pori miejscewi agitnją w 
cerkwiach przeciw nowemu rządowi, opo= 
wiadając podczas nabożeństw z ambon, że 
rząd zabiara święte naczynia cerkiewne, 
by je przerobić na morderczą broń. Agenci 
nowego rządu wrzucają pobożnych popów 
do studzien albo ich duszą. Niebawem 
nastąpi koniec świata, trzeba więc, by po- 
bożni chrześcijanie z bronią w ręku roz- 
poczęli walkę z nowym rządem“, 
gubernji Władymirskiej denoszą 
pisma miejscowe, że utworzyła się tam nowa 
sekta. mianująta się sektą czerwonej śmiere 
ci i popełniająca niezliczone morderstwa. 
Sekta ma się składać z uciekinierów, któ- 
rzy nieustannie przybywają z różnych 
frontów. . 
W gubernji Penzeńskiej chłopi opa- 
towali prawie trzy czwarte ziemi pańskiej 
i utworzyli własny korpus milicyjny, by 
jej pilnował, Żołnierze wysłani w kilku 
okręgach przez miejscowych ksmisarzy rzą- 
dowych do uśmierzenia gwałtów, przyłą- 
czyli słę' do powstańczych chłopów, co 
zrosżtą zdarzyło się również, według do- 
niesienia „Ruskiegó Bława*, podczas nśmie- 
rzania roztachów rolsiczych w gubarnji 
Grłowskiej, 


w Rosji rozrosła anarchja. Zroznmiemy 
teraz, dlaczego „Nowoja Wremia* w ostat- 
nim numerze pisze, że istotnej władzy rzą- 
dawej na prowincji niema. Mieszkaniec 
prowineji jest steroryzowany, bezsilny, bo- 
jaźliwy i nie posiada żadnych środków. sae 
moobreny. Daremne są próby pokonania 
dyktatury wszechrosyjskiego huliganizmu 
przez obecne odezwy i oświadczenia rządu”. 


elegramy. 3 


Komunikat niemiecki 

| Berlin, I2-go czerwca. (Urzędowe). 
Z widowni zachadniej, 

frorf wojsk generała marszałka polnego 

_ Rs. Rupprechia Bawarskiego. 


l Na froncie flandryjskim spotęgowała 
Się działalność artylerji r 1d Ypres i na po- 
łudniu od Douve. Po południu kawalerja 
angielska ruszyła na naszą linję na wscho» 
dzie od Massines. Powróciły tylko szcząt- 
ki. Na południu stąd, pod Kruis odrzu- 


piechotę. W Artois działalność ogniowa 
była szczególnie ożywioną w łuku Lens, 
jak również na południu od Scarpe. Pod 
Fromelles i Nenve Chapelle, oraz Arlenx 
odparto. nacierające angielskie oddziały wy- 
wiadowcze. 


front Hiemieckiego Iastępcg Tronu. 


Francuzi wykonali pięć kontrataków 
na obsadzone przez nas w dniu 10 czerw- 
ca rowy podczas natarcia na zachodzie od 
Cerny. Koutrataki te rozchwiały się wśród 
obfitych strat w ogniu i w walce na ba- 
gnety. Walka artylerji dochodziła chwilo- 
wo do większej siły tylko na północy od 
Vailly i na górze Zimowej. W Szampanii 
wschodniej nie dowiodły się natarcia fran- 
cuskich oddzia'ów wywiadowczych pod Ta- 
hure i Vanquois. . 


Grupa wojsk  cenerała-feldmarszałka 
-o Albrechta Wirtemberskiego. 


Nie zaszły żadne szczegółniejsze wy- 
darzenia, f 


Ż widewai wschedniaj 
. Nad Dźwiną, pod Smorgoniami, Ba» 
tanewiczami, a szczegółniej pod Brzeżana- 
mi i nad Narejówką działalność bojowa 
znowu stała się ożywioną. 
Sroni marcedošski. 
Pomiędzy Prespa a wschodnią Cerną, 
jak również od prawego brzegu Wardarn 
aż do jeziora Doiran, artylerja była więcej 
czynną, niż w ostatnich Czasach, | 
sę maa x 
W ciągu maja, obfitującego we wzmo« 
żoną akcję bojową, powietrzna siły zbroje 
ne osiągnęły również wielkie sukcesy w 
swych wielostronnych zadaniach. Obok sa-. 


Już te wiadomości dowodzą, „jak sią. 


GAZETA ŁÓDZKA 


i : . . 7 ri . ty 
molotów wojennych i samolotów piechot A 
wyróżniły się również szczególnie niezbę- 


"dne do kierowania ogniem i obserwacji 


samoloty artylerji, których działalność uzu- 


pełniały cenne obserwacje balonów na 


uwięzi. SH 
A Na zachodzie, wschodzić t na Batka- 
sach straciliśmy 79 samolotów i 9 balo- 
nów na uwięzi. Z pośród zestrzelonych 
samołotów nieprzyjacielskich 114 spadło 
za naszemi linjami, 148 zaś, jak stwierdzo= 
no, spadło od strony stanowisk nieprzyja” 
cielskich. Prócz tego przeciwnicy stracili 
jeszcze 26 balonów na uwięzi i 23 samo» 
loty, które wskutek wałki zostały zmusza- 
ne do lądowania,  . Tie, 
- Pierwszy Generat-kwatermistrz 
` LUDENDORFF. 


Sprawozdanie admiralicji 
| miezmieckiej. 
BERLIN. 12-go czerwca. (Urzędowoj, 


Kilka naszych hydroplanów obrzuciło 
w dniu 10 czerwca skutecznie wybuchaią- 
cymi i zapałającymi bombami rosyjskie 
punkty oparcia Lebara i Arensburg. Część 
zakładów wojskowych została prawie do- 
szczętnie zburzoną. Mimo silnego prze- 
ciwdziałania, latawce, biorące udział w ata- 


ku, powróciły bez strat i uszkodzeń. (Ro-. 


syjskie punkty oparcia Lebara i Arensburg 
znajdują się na południowej części wyspy 
Oesel). 

Nasze lodzie podwodne zatopiły na 
Oceanie Atłantyckim: angielski uzbrojony 
parowiec „Immerinck*—6827 ton, angiel- 
ski uzbrojony parowiec o 4500 tonach z 


amunicją i jeszcze dwa angielskie parowce . 


o pojemności 8600 i 4000 ton. = 
` Szef admiralskiego sztabu marynarki. 


Kemunikał austrjacki 
WIEDEŃ, 12 czerwca. (Urzędowe) 
Z widowni wschodaisj. 


"W. Galicji wschodniej wzrasta pone- 
wnie działalność arłylezji i lotników. © 


Z widowni włóskiej. 
Walki na. płaskowzgórzu Siedmiu 
Gmin trwają w dalszym ciągu. Ataki wło- 


stąd wzgórza pograniczne. W. południowej 


"części tego obszaru już w naszym ogniu 
armathnim rozchwiały się ataki nieprzyja- 


ciela. . 
Na wzgórzach pogranicznych wojska 


skie w wa:ce na Dagnety i na granaty 
ręczne. O. północy nieprzyjaciel natarł 
ponownie znacznemi siłami pomiędzy Mon- 
te Forno a tyłami wzgórz pogranicznych. 
Wysiłki jego nie odniosły skutku, 
- Poza tem na froncie 
wego. | 
Z widowni noludniowo-wschodniej. 
Włoska eskadra lotnicza obrzuciła 
bombami Durazzo. 
albańczyków, 


Szef sziabu generalnego. 


RPT ERR SATSES 


Prezydent ezypoyai 


Jadąc do Petersburga zatrzymał się w Mo- 
skwie inżynier Andrzej Kuźmin, jeden x wybi- 
tnych działaczy roku 1905. 

„Rusk; Słowo* pisze o nim, co następuje: 
Chorąży Kużmin, słynny „prezydent rze- 
czypospolitej krasnojarskiej* przez czas długi 


cznej. : 
„Rzeczpospolita krasnojarska" istniała od 
5-go grudnia 1905 r, do 8 stycznia 1908 r. (t. j. 
od chwili wybuchu drugiego strajku powszech= 
nego do przyjazdu na Syberję bar. Meller-Zako- 
melskiego z ekspedycją karna). 

Na czele „rzeczypospolitej* stała rada de- 
Sekei A i o pod prze- 
wodnictwem chorążego bataljonu- kolęjow 
'Kuźmina. oe l A j 
| W mieście wprowadzono wolności abywa- 
telskie i zaczęła wychodzić gazeta. „Robotnik 
Krasnojarski", organ urzędowy Rady. Z przed- 
stawicieli wszystkich organizacji społecznych 
stworzono komisją dla dokonania wyborów do 
Rady miejskiej na podstawie równegc, powszech- 
nego, tajnego i bezpośredniego głosowania, 
Uwelnione wszystkich więźatów politycz- 
nych i t. d. 

Kiedy de Krasnojarska zbliżać się pocze- 
ły wojska rządowe, Kużmin za zgodą redy de- 
legatów robotników i żołnierzy zajął warsztaty 
kolejowe. Zełegę stanowili żołnierze i uzbrzjs- 
mi robotnicy, którzy wypuścili odezwę do mie- 
szkańców, iż walczyć bgdą w obronie swobód 
obywatelskich Krasnofarska. 


stema za „słabość władzy” i mianował generat- 


prawdziwe oblężenie warsztatów kolejowych. 

f Stało się rzeczą jasna, że ubiiża się ko- 
niee „rzeęczypoapolitej krasnojarskiej*, Do war- 
sztatów zgłaszaii sią przedstawiciele miasta ma- 
mawiając oblężonych do poddania się dla uni- 
knmiącia rozlewu krwi. Rada miejska wresze e 


„wystąpiła jako pośredniczka urzędowa, generał 


skie skierowane głównie na Monte Forno, 
Monte Chieso i ciągnące się na północy - 


nasze powsirzymały natarcia nieprzyjaciel- 


włoskim nicno= 


kiastojatskiej. 


zajmował uwagé prasy rosyjskiej i zagrani- - 


Rząd petersburski usung! jełrego za dru- | 
gim 2 gubernatorów: Sokołowskisgo i Lewen- f 


gubematorem generała Riedko, który rozpoczął | 


NE 160. 


Biuro Próśh I Zażnień 


KONSULENTA PRĄWNEGO 


5 


A. Gersdorfja, 


PIOTRKOWSKA 84, w oficynie. 


Riedko zgodził się wszystkich cywilnych wy- 
puścić bez przeszkód, wojskowi mieli być sresze 
towani, ale generat Riedka dał słowo, iż starać 
sią będzie o: złagodzenis ięh losu, Chorąży 
Kużmin miał być aresztowany bezwzględnie. 

= Przed kapitulacją udało sią Rnżminowi 
uciec. j , 

Podczas rozpędzenia pierwszej Dumy Kuž- 
min był już w Petersburgu i przygotowywał 
powstanie xorojne wojsk okręgu petersbur= 
skiego.  . l 
Gdy powstanie sią nie udało, Kuźmim 
uciekł de Francj;, gdzie mieszkał 6 lat i skońe 
czył wyższą szkołę elektro-techniczną. 

Pod wpływem tęsknoty za krajem powró- 
cił on w roku 1918 i zamieszkał w Odesie. 
Aresztowano go niezwłocznie i skazano na dor 
żywotnie «ciężkie roboty; na skutek protesta 
prokurstora sprawa sądzona była po raz drugi 
Tym razem skazano go na śmierć. Sąd jednak 
widząc wysokie poczucie obowiązków społecz- 
nych, ożywiające Kuźżmina (eo się ujawniło pow 
między inremi w tem, że rozporządzając w Kra-. 
sncjarsku 10 miljonami rb. pieniędzy skarbo« 
wych, obchodził się z niemi bardzo oszczędnie 
i nie wziął ze sobą po ucieczce ani grosza} 
zmienił mu wyrok na 20 let ciężkich robót i 
wszczął starania, by złagodzono mu te karą. 

Ostatecznie skazano Kużmina na 4 lata 
robót ciężkich. r R 

W jesieni r. 1916 odcierpiał Riuźmin tę 
karę i został wysłany na osiedlenie do obwodu 
4akuck* go. i i 

W drodze, podczas pobytu w więzieniu eba: 
powem w Irkucku, nadeszła amnestja rządn ra- 


| rolucyjnego. 


Kuźmin jest przyjacielem i współidegw- 


cem ministra Riereńskiego, ` 


2 ziem polskich, 


Warszawa, 
Babożeństwo żałobne. 


Dziś w kościele garnizonowym L.P. 
przy ulicy Długiej, odbyło się uroczyste 
nabożeństwo żałobne za duszę. poległych 
w szarży pod Rokitną, Graz poświęcenie 
tablicy z ich nazwiskami. ` i 

Zwrot kościoła unickiegGa ; 

Wczersj 6 godz. 12 w peł. w ebeg- 
ności prezydenta policji v. Glasenappa i 
decernenta radcy miejskiego dr. Schwarza, 
ks, prałata Kaczyńskiego, ks, superiora J. 
Panasia i administratora domów dawniej 
rządowych p. G. Schuliza, nastąpił? akt 
zwrotu unitom dawnego kościoła 00. Bae 
syljanów przy ul. Miodowej, przed 44 laty 


„przerobionego na cerkiew prawosławną. Z 


strony unickiej działali wczoraj ks, G. Fur- 
man, p. Piotr Rudnik, psalmista i p. Prue 
szak, organista, za strony prawosławnego 


"zarządu cerkwi: przew. L. Zukowicz, du- 


chowny o. Antoni, starosta D. Cybuła, pom. 
W. hapin, psalmista S. daranienke i tłe- 


E za k - macz Gurland. 
Pomiosło śmierć wielu | ą 


Duchowieństwo prawosławne, przene= 
sząc się do dawnej cerkwi greckiej na 


- Podwalu nr. 5 zabiera z sobą obraz Zmarte 


wychwychwstania z głównego ołtarza oraz 
lichtarze i mniejsze obrazy, pozostawiając 
na miejscu dwa wielkie obrazy Smugle= 
wieza wyobrażające św. Bazyłego i św, O: 
nufrego. W wielkim oliarzu zawieszony 
będzie na dawnem swem miejscu przecho- 
wywany w zakrystji dużych rozmiarów coli- 
ny obraz włoskiego pendzła z epoki Odro. 
dzenia, wycbrażający Wniebowzięcie Matki 
Boskiej, pod którego wezwaniem wzniesiona 
jest świątynia, 


` Wykłady pśrczelniczesoegrodnicze: 

Na kursach Towarzystwa pszczel- 
niczo-ogrodniczego przy ul. Wiejskiej 
Aè 12 od 18 do 23 b. m. będą trwały 
6-dniowe wykłady, poświęcone wyłącz: 
nie zajęciom w sadzie, ogrodzie warzyw- 
nym i pasiece. i 


Kontrola stanu majątkowego 
. zmarłych, 

"Zarząd gminy żydowskiej ustanowił-— 
według doniesienia pism żargonowych — 
specjalnego urzędnika do sprawdzanie sta« 
nu majątkowego zmarłych, ponieważ IG 
dziny ich starają się ciągłe wykręcać od 
opłat pokładnego, pobieranych według 
stanu majątkowego zmarłych . 


W sprawia nadużyć urzędników mieje 
skich w handia MIĘSA EM. 

A boga numerze „Dziennika Za 
rządu Miasta” podaje następujący Romte 
nikat Magistrat: © i a> | 
„W zeszłym miesiącu grupa rzeźni- 


ków, . reprezentowana przez ówczesnego 


-.Btarszego zgromadzenia rzeżników Gettera. 


oraz podstarszego Jankielewicza, otrzyma” 
ła od niejakiego Emila - Zaborowskiega 
prywatnego obrońcy z Mokotowa, propoe 


«M 160. 


zycję zawarcia z nim nkładu, w mysi któ- 
1ego Zaborowski obiecywał doprowadzić 
1a pomocą swych starań do uzyskania 
przez cech rzeźników. od. Magistratu kon- 
cesji na ubój bydła w Warszawie, wza- 
mian ża Co rzeźnicy, w razie pomyślnego 
wyniku starań Zaborowskiego, zobowiązy- 
wali. się wypłacić mu tytułem honorarjnin 
8000 rb.. Starania swoje, według zapew- 
„nień Zaborowskiego, miał on prowadzić 


przy pomocy znajomych urzędników Ma- | 


W celu udowodnienia rzeźnikom, że 
istotnie posiada stosunki w Magistracie, 
Zaborowski zorganizował na koszt rzeźni- 
ków i przy ich udziale obfitą ucztę w res- 


tauracji „Pod Bachusem*, na którą przy 


pomocy urzędnika miejskiego Władysława 
Kowalskiego, sprowadził zarządzającego 
wydziałem administrowania majątkiem miej- 
skim, Andrzeja Króla, oraz podrzędnego 
urzędnika: wydziału finansowego, Longina 
Karczewskiego. © 
Po tej libacji dopiera grupa rzeźni- 
ków, złożona z pp. Gettera, Jankielewicza, 
Szymańskiego i Dąbrowskiego, uwierzyw= 
szy w posiadanie przez Zaborowskiego 
stosunki, zawarła z nim przytoczoną wy 
żej umowę piśmienną, podpisaną przez 
obie strony, Gdy jednak o tranzakcji tej 
dowiedział się radny miejski Hurkiewicz, 
zawiadomił o niej władze miejskie. 
Wszczęte z tego powodu dochodze- 

nie dyscyplinarne wykazało, że współdzia- 
łającym z Zaborowskim organizatorem opi- 
sanej imprezy libacyjnej był Władysław 
Kowalski, który też otrzymał dymisję, — 
że p. Król wziął udział w libecji, nie wie- 
dząc o jej właściwym charakterze, za co 
otrzymał surową naganę wraz z przenie- 
sieniem na niższe stanowisko i że p. Kar- 
czewski był przygodnie zaproszonym: uczest- 
nikiem tej libacji, za co otrzymał surową 
naganę. | 
Niezależnie od tego p. Prezydent mia- 

sta, uważając, że zawarcie przez grupę 
rzeżników przytoczonej umowy stanowiło 
czyn nieetyczńy, ponieważ zawierało dą- 
żenie do otrzymania koncesji w drodze 
nielegalnej, mianowicie za pomocą do- 
mniemanego przekupienia urzędników 
nrzez Zaborowskiego —— nznał za koniecz- 
ne zawiesić w urzędowaniu starszego i pod- 
starszego zgromadzenia rzeźników pp. Get- 
tera i Jankielewicza, a zgłoszone przez 
vich podania o dymisję przyjął”. 20 
„ Zarządzenia Warszawskiego Magistra- 
tu przynoszą mu zaszczyt, gdyż dostrze- 
gamy w nich dążenie do radykalnej zmia- 
ny niezdrowych stosunków, będących po- 
zostałością po rosyjskich rządach. 

| — Odrzucony protest, 

= Jak donosiliśmy w swoim czasie, rek” 
tor politechniki zarzucił studentom, naro” 
dowcom żydowskim, że nia dotrzymali sło- 
wa kenoru, które dali, iż nie będą upra- 
wiali polityki żydowskiej w obrębie uczelni. 
c Bjoniści podali z tego powodu pro- 
test do senatu akademickiego. Ten jed- 
nak —— jak obecnie donoszą gazety żydow- 
skię —— protest odrzucił i odpowiedział, że 
solidaryzuje się w zupełności z rektorem. 


Ohydna zbrodnia, 


| W dzień Bożego Ciała zdarzył się 
w:Tarczynie następujący wypadek: 
„.P. M. jeden z obywateli miejsco- 
wych, wybrał się o świcie w pole dla 
przepędzenia szkodników. Podczas tej 
wędrówki spostrzegł przy drodze świe- 
żą mogiłkę, usypaną między brózdami, 
z której wychylała się drgająca nóżka. 
Przerażony p. M. odkopał ziemię i zna- 
azł dwumiesięczne dziecko z ustami, 
nosem i oczami zapchanemi ziemią, hie 
dające już prawie znaku życie. l 
P. M. pobiegł z dzieckiem do do- 
Mu; następnie do pobliskiego mieszka- 
nia lekarza, Ten starał się przez dwie 
godziny doprowadzić dziecko do przy- 
tomności, Oczyścił jamę ustną, zasto- 
sował sztuczne oddychanie, później go- 
rącą kąpiel i zastrzyknięcia kamforowe. 
Po dwu godzinach dziecku zaczęły drgač 
usta, poczem stopniowo zaczęło oddy- 
chąć. Obecnie stan znacznie się popra- 
wil, dzięki troskliwej opiece, jakie zna= 
lazło w demu państwa M. 
Na sied występnei matki nie na- 
trafiono. , 


a Kara śmierci. 

Sąd okręgowy w Qstrołęte rozwa- 
żał proces 21-letniego Bolesława Kalic- 
siego, syna zamożnego gospodarza. Ka 
licki oskarżony był o dwą napady. Dnia 
28 marca r. b. na drodze między stacją 
kolejową a Ostrołeką zrabował woźni- 
ty Friedmanowi 18 rb. Następnie w ty- 
godniu wielkanocnym na drodze do Tro- 
szyna napadł na rzezaka Schiffa, za- 
wiówł go do lasu i zarżnął nożem rze- 
zackim, jąki Schiff miał przy sobie i 
zrabował. mu: 85 rF 


3” 


| Sąd 


| wych rzemieślniczych, p. 
wygłosił odczyt na temat: 


-GAZETA ŁODZKĘĄ 


Kalicki przyznał się do morderstwa. 
skazał go na Śmierć. DIE: 


— £ Kalisza. 


(©) W ubiegłą niedziełę w sali Ta- 
Walżystwa muzycznego prezes kół Cecho- 
Marjan Bawarski, 
s 7 Asz „Rzemieślnik 
i jego potrzeby w chwili obecnej”. 

Sala była szczelnie zapełnioną, czem 
słuchacze dali niezbity dowód, Że to, co 
się tyczy spraw rzemieślnika polskiego, 
staje się dlań aktualnem — tembardziej 
na przełomie obecnych czasów, 

— Z Sieradza. Wa 

Ć) W tych dniach odbył się w Sie- 
radzu Zjazd przedstawicieli kółek rolni- 
czych pow. Sieradzkiego. 

Na zjazd przybyło 26 obywateli ziem- 
skich oraz 80 wioścjan. | 

Zjazd wypowiedział się jednogłośnie 
za wznowięniem i otwarciem kółek rolni- 
czych i urządzeniem już w połowie lipca ze- 
brania delegatów w Sieradzu. Uchwalono 
uasiępnie, aby Tow. Rolnicze w połowie 
listopada urządziło sześciotygódniowe kur» 
sy rolnicze dia włościan. 

Wreszcie wniosek w sprawie mięsnej 
uchwalono w brzmieniu następujzcym: . 

„Zebranie przedstawicieli kółek rol- 
niczych pow. Sieradzkiego uchwala ko- 
nieczność jaknajprędszego opodatkowania 
się na rzecz kontygentu mięsnego, powo- 
łuje komisję, złożoną z 5 członków, która 
optacuje projekt ustawy i wprowadzi go 
w życie”. 

W skład komisji dla uruchomienia 
kóiek rolniczych -w powiecie Sieradzkim 
weszli pp. K. Walewski, K. Domaniewski, 
B. Czarnowski, W. Szymsiak z Wierzchów, 
Kulig ze Złoczewa, J. Mańkowski, Kysz- 
czyński z Meki, Wrowiak z Bogumiłowa, 
Smiguła z Wróblewa i ksiądz Mirecki 
z Szadku. | 

W okolicach Sieradza zapowiada się 
urodzaj bardzo dobry. 


Qimtomości ieżnte, 


— Rocznica bohaterskiej szarży 
ufamów polskich pod Rokita. z” 

W dniu dzisieeszym przypada druga 
rocznica szarży pod. Rokitną, o któ- 
rej wspomnienia pozostaną na zawsze 
w narodzie, jako o wielkim dniu chwały 
oręża polskiego. : 

Najmłodszy żołnierz polski szarżą 
ową przerzucił złoty most tradycii mię- 
dzy chwiłą minioną, a chwilą obecną, 
okupując tragizm  dziejowy własnym 
zgonem. : 
` Dnia 18 czerwca 1915 roku na po- 
lach Rokifny szwadron ułanów polskich 
pod wodzą rotmistrza Wąsowicza zaata- 
kewał poczwórńe szańce moskiewskie... 
Tylko sześciu z całego oddziału dosię- 
gło ostatniego okopu. Reszta padła pod 
gradem morderczych kul... Polsće przy” 
była druga Somosierra. 


— Mianowanie, 


Major Burckhardt- Bukacki, pełniący 
dotychczas obowiązki dowódcy 5. pułku, 
mianowany został oficerem łącznikowym 
między general- gubernatorem a komendą 
Legjonów. 


— Śluby legionistów, 

Osobom, należącym do legjenów pol- 
skieh, względnie do wojska polskiego, nie 
wolne udzielgó ślubów małżeńskich bez 
yezwolenia na piśmie Komendy Leg. Polsk., 
jak również bez delegacji i Świadectwa za- 
powiedzi a Superjoratu Leg, Pol, 


— BDsobiste, 
Kierownik techniczny pierwszych kurt- 


sów lotniczych w Warszawie inż. Zygmunt 


Dekler bawi w Łodzi, w celu nawiązania 
stosunków z miejscowemi osobistościami, 
interesująceini się lotnictwem i ewentual- 
nego zorganizowania w Łodzi autonomicz- 
nego oddziału Polskiego T+wa Zeglugi 
napowietrznej. | 
= Zmiana lokalu, l 
Biuro „Kola Pomocy dla Legjonistów 
Polskich.i ich rodzia* oraz istniejąca przy 
„mim gospoda przeniesione zostały na uł 


| Benedykta 22, róg Długiet. 


— Z Tow. Eredytowsgo m. Łodzi, 

Donosiliśmy niedawno, że dyrektor 
Tow. Kred. udał się w ubiegłym tygodniu 
na zapowiedziasą konferencję Tow. Kre- 
dytowych w Warszawie. | 

Oióż na konferencji Towarzystw Kre- 
dytowych Miejskich i Towarzystwa Ziem- 


"Giełdowsgo t Stowarzyszenia Właściciek 
Domów rozbierany był między innemi, re- 
„ferat Dyrektora Towarzystwa Kredytowego 
m. Łodzi.p. Leona Gajewicza o własnoś- 


skiego w Warszawie, z udziałem Komiteta - 


809, S. Eisner—nk, 300, D. Prusak—mk. 250, K. 
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We wio 


O czem zawiadamiają życzliwych 


Dnia Er b. m. zmarła po ugis 


ci nieruchomej miejskiej i środkach zas 
radczych dla Towarzystw Kredytowych 
Miejskich po wojnie. 

Referat wywołał ożywioną dyskusję, 
przyczem na wniosek przewodniczącego 
p. St Dzierzbickiege, ustanowioną zosta- 
ła komisja dła bliższego rozpoznania po- 
ruszOfej Sprawy. 

Do komisji powołani zostali: pp. A- 
dolf Peretz, przedstawicieł Komitetu Gieł- 
dowego, dr. Józef Zawadzki, vice-prezes 
Rady Mieiskiej i członek Komitetu Nad- 
zorczego Tow. Kredytowego m. Warszawy 
Cels Fabjani, adwokat przysięgły i wnio- 
skodawca L. Gajewicz. 

Kwestja poruszona przez p. L. Gaje- 
wicza, odpowiednio uzupełniona wydaną 
zostanie w osobnej broszurze. (I) 


— Frakcja żyd. —a Bada miejska, 
() Wczoraj wieczorem odbyło się 
posiedzenie frakcji żydowskiej w Radzie 
miejskiej. 
Rozważano bieżące sprawy żyd. 
które mają być omawiane w Radzie. 
Uchwałono kil a wniosków. Ponie- 
waż dr. Rozenblatt wyjeżdża na czas 
pewien, wybrano na zastępcę jego p. 
Urysohna. 
— Czynności rejenfalne ma Litwie, 
Na terenie administracji wojskowej 
Litwy, Grodno — Białystok, z wyjątkiem 
terenu dawnej gubernji suwalskiej, czyn- 
ności urzędowe ustanowione w rosyjskiej 
ustawie o rejentach przekazane zostały — 
według „D. W. Ztng.* — od 1 czerwca r. 
b. sądom okręgowym. 
Sprawy odnoszące się do ksiąg grun- 
towych (hypotecznych) należą wyłącznie 
do sądu okręgowego, w którego obrębie 
leży dana posiadłość. Poszczególne wpis 
sy do regestru hypotecznego i pozostałych 
ksiąg wnoszone są w języku niemieckim, 
Na miejsce rosyjskiej sądowej proce- 
dury cywilnej wprowadzono dla Spraw 
ksiąg hypotecznych przepisy niemieckiej 
procedury. Decyzje sądów okręgowych w 
powyższych sprawach mogą być zaskarżo- 
ne do sądu najwyższego. 
Za poświadczenie aktów, tyczących 
gruntów, oraz za poszczególne czynności 
pobierane są opłaty w podwójnej wyso- 
kości taryfy pruskiej o poborach sądo- 
wych. 
— Z Koła Starszych i Podstarszych. 
(*) Jutro o'godz. 7 wieczoram w lokalu 
Resursy Rzem. Chiz. po dwnięgodniowej 
przerwie odbędzie się zebrania eałonków 
Koła Starszych i Podstarszych. 
Ze wzęlędn na ważność rozpraw po» 
żądany jest iaknajliczniejszy udział, 


— Że straży ogn. echotżsn. 

Dziś o godzinie 7-ej wieczorem ćwiczenie 
II-go oddziału w domu rekwizytowym tegoż 
oddziału, : 

— Z iietzlo"ces, 

Od dziś w. kooperaiywie „Melalo- 
wiec” podwyższono cenę mąki z 20 na 
21 fenig za funł, oraz chleba z 72 na 76 
fen., za bochenek 4-0 funtowy. 

— Z urzędu dczymiskcyjnego, 

() Miejscowy Urząd dszyniekcyjny 
wysłał do Brzezin do domu dezyniekcyj- 
nego, jednego dezyniexcjonera 1 d-ch 
palaczy. 

Pierwsi otrzymaja 180 mk, miesięcz- 
nie, palacze po 5 mk. dziennie. 


— Gfiazy ma „Ratujcie dziecie, 

„Na rzecz Wielkiej Kwesty wpłyngły w 
dalszym ciągu następujące ofiary: Bank Han- 
dlowy w bodzi—mk, 100), Tow. ake. M, A. Wie- 
ner—mk, 700, Tow, akc. „Zawiercie'—mk, 500, 
Konsorcjum węglows— mk. 600, M, Goléfsder— 
mk. 500, -Tow; akc, J. Wojdysłewski — mk. 400, 
Józef Richter—mk, 40), Albert Jarociński=-mk. 


Kretschmer — mk. 250, Hr. Ramisch — mk. 200, 
Tow. akc, Herman: Seluce—mi, 200, warsz, Tow. 


ś.] p. 


rek, da. IR b. m. a g- 6 rano, przyżywszy lat 18, zasagła w Bogu 
A 


zastępowa II łódzkiej drużyny im. Henr. Pustowójtówny Z. H. P, siuchaczka kursów pedago- 
gicznych Polskiej Macierzy Szkolnej. 
Wyprowadzenie zwłok z kaplicy przedpogrzebowej szpitała ewangeliekiego (obok 
nowa) na stary cmentarz katolicki nastąpi w czwartek, dn. 14 b. m. o godz. 6 po południu. 


Zm 
i ciężkich c 


ś.f p. 


Karolina z Jaworskich Popielecka, 


przeżywszy lat 40. 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok za szpitala Poznańskich przy ulicy Targowej, nastąpi dnia f4-go 
$zerwca t. j, w Czwartek o g- 9, na cmentarz na Dołach, o czem zawiadamia pozostała w smutku 


zier 


Matka, rodzeństwo i koleżanki. 


OSN 


męntami 


ierpieniach, opatrzona Św. Sakra 


Rodzina. 


ubezp. od ognia—mk. 250, L. Rappaport i S-ka- 
mk. 250, K. Anstadt — mk. 250, L, T:ejstman. 
nadrzbin-—mk, 100, Maks Ginsherg—mk, 160, E 
Karczmarkiewicz i Richter — mk. 100, Moritz 
Bauer—mk, 150, L, $shmieder i Syn — mk. 120, 
Tow. widzewskiej manufaktury—rb. 750, Edward 
Heiman — rb. 500, Tow. skc. H, Wulfsohkn—rb. 
500. Bank Zachodni—rb. 100, O, Kohn—rb. 103, 
A. Prussak — rb. 100, Tow. ake. Markus Kohn— 


| rb. 100, Artur Meister—rb. 100. 


— Pokar róż I kwiatów na P. Bi S, 

(a) Wczoraj w lokalu P. M, B. odbyła 
się posiedzenie Komitetu Organizacyjnega 
pokazu róż i kwiatów ciętych na P. M. 8. 

Postanowiono, aby pokaz urządzić w 
dni 29 1.30 ezerwca oraz 1 lipca. Z ra. 
mienia P. M. S. do komitetu wchodzą ks. 
Wincenty Tymieniecki, baron Marjan Mane 
teufel i p. Konrad Fiedler, zaś za strony 
łódzkiego koła Związku Ogrodników Pol: 
skich p.p.: Ciszkiewicz, Lson Kołaczkowski 
oaz F. Kaczorowski, 

Ze względu na praca przygotowawcze 
postanowiono przez dokooptowane gront 
osób wyłonić szerszy komitet urządzejący, 
Misję wyszukania lokalu dla pokazu pos 
wierzono ka. Tymienieckiemu i p. Ciszkie- 
wiczowi. : 

— Z Bafut. e 

W celu pozyskania funduszu na ko 
lonje letnie dla dzieci szkół miejscowych 
zarząd Kola bałuckiego Tow. P. M. S. 
urządza w sali „Syrena“ przy ul. Aleksan= 
drowskiej nr. 87, w czwartek, dnia 14-ga 
b. m. o godzinie 7-ej wieczorem „Wieczór 
artystyczny". Na program złożą się: Śpie« 
wy chóralne; Trio (wiolonczela, skrzyper 
i fortepian), deklamacje i komedyjka. 

Bilety wcześniej nabywać można w 
aptece p. Pieirzykowskiego ul. Aleksan- 
drowska ur. 37, w aptece p. Hamburga w 
Radogoszczu i w aptece przy ul. Brzezińw 
"ape ur. 56, a w dniu przedstawienia przy 
asie, | 


— Papierosy xdrożasłiy, 
Po różnych spekulacjach przysała kov 
lej nareszcie i na papierosy. 

i Bpekulacja zwyżkowa ogarnęła obete 
nie papierosy monopolowe. Korzysé z tega 
przynajmniej taka, że ludność uboższa x 
musu palić przestaje... 


— Szamohkójstnro, 

() Wczoraj rano w celu samobójczym 
z 4 piętra przy ul, Południowej nr, 18 wy 
skoczyła 48-1einia wdowa H, B, > 

Do denatki zaweswsno lekarza Pogos 
towia, który skonstatował zgon. 


— Oirucie gaząmi, 

Ć) Wezoraj o godz. 5 popol. w doma 
przy ulicy Cegielnianej nr. 39 przy: oczysze. 
czaniu filtru bjolegicznego uległ gatrueiu 
16-letni Albert Paul, Zawezwano na po« 
moe II oddział straży ogniowej, Wpuszczoe 
By na linach strażak Stanislaw Malarski 
również utracił przytomność, wobec tego 
musiano go wydobyć i wpuszczono Bira 
Žika Jana Góreckiego, któremu udało sią 
wydobyć Paula, lecz już beż oznak życia, 
Zwłosi odwieziono de prosektorjum, 

— Wypadek, 

(=) W poniedziałek 18-letni E. Drewe 
nowieć, jadąc tramwajam zgierskim okote 
placu Daluchiego, zeskoczył i wpadł pod 
kuże drugiego tramwaju, dążącego Z przes 
Giwi Strony 

W stanie zisprzytomnym odwissło ga 
Pogotawie do Bzpitała Poanaństich, 

— Echa systemutyczmsj krzdzioży 

i Po przeprowadzeniu śledztwa w spra« 
wie ujawnianej systematycznej kradzieży 
w aptece p. Gharemzy, przy ul, Sredniej, 
Gkazało się, iż sprawca jej W. dopuszczał 
si} jej przeszło od roku, 
, Kradzież wykonywana była planowa 
i przezornie obmyślena, Prócz różnych tos 
warów i medykamentów aptecznych, która 


4, 


któr ogony przyniosty trzy kobiety, | - Ogfginje telegramy. 


znikały niepostrzeżenie, kradziona była go- 
tówka z kasy ogniotrwałej, do której W. 
dobrał umyślnie klucz. W. operował zwy» 
kle w noty, kiedy nie było nikogo i kie- 
dy apteka pozostawiona była wyłącznie 
jego opiece. W. zabierał z wasy po kilka- 
dziesiąt rabli dziennie. | 
Ponieważ właściciel apteki wkładał do 
kasy ogniotrwałej wpływy z różnych źró- 
det, często nie obliczając gotówki, przeto 
wielokrotnie nie był pewny, czy istotnie i 
iłe brak jest banknotów. . | 
Pewnego dnia dia ustalenia kradzie- 
žy p. Ch. przeliczyt pieniądze przed wło- 
żeniem do kasy, Nazajutrz przekonał się, 
iż brak jest 40-tu marek. Wówczas p. Ch. 


powziął niezłomne przekonanie, że jest c- 


kradany przez złodzieja domowego, 

. Jakoż przybyli .azenci policji śledcze:, 
po dokonaniu osobistej rewizji, znaleźli 
przy W. pochodzące z kradzieży 40 marek, 
eraz podrobione do kasy ogniotrwałej klu- 
cze, 


czowych, W. zmuszony był przyznać się 


do popelnianej systematycznie kradzieży, 


Wysokość skradzionej 
3,000 rb. 

„ Dokonana natychmiast w mieszkaniu 

W. rewizja ujawniła wiele artykułów, po- 

chodzących. z kradzieży w aptece p. Cha- 
remzy. i 

W. . natychmiast" aresztowano i osa- 

dzono w więzieniu śledczem, - G). 


Sumy sięga do 


. — Pomysłówi złodzieje. 


(%) Onegdaj złodzieja zakradli się do 


składu herbaty przy ul. Południowej nr. 52, . 


znajdującego się obok mieszkania właści- 
ciels; w obawie by tenże podczasich „pracy* 
nie przebudził się, zamknęli go w pokoju 
na klucz, a następnie skradli 6 skrzyń to- 
waru na Sumę z górą 4.000 mk, sę 

Dopiero oastępnego dnia wyłamano 
drzwi i oswcbodzoao z „więzienia* właś- 
cicielr. 3» 

Z.wiadomiona o powyższej kradzieży 
pel cia krymina!ina wykryła towar w jed- 
nem z mieszkań przy uliey Średniej, 

— Kronika sąd wa, 

Ć) Ces, niem. sąd oktęgowy. rotwa- 
żał w dniu wczorajszym sprawę o kra- 
dzież towarów za 30,000 rh. 

Na ławie oskarżonych zasiadła Cha- 
"na Gorlicka, której akt oskarżenia zarzu: 


ca, iż ukryła ona towar, który skradziony - 


został w nccy 81 9 kwietnia. r, b. ze 
S.ładu Wiktora Wienera, przy ulicy Piotr- 
kowsxiej nr. 58. 

i Złoczyńcy dostali się wówczas do 


składu za po:nócą wylamania drzwi, było | 


ich kilku i skorzystawszy ze świąt Wiel- 
kiej Nocy wynosili towar; 
udało się wykryć, 


Aceiei wydziału śledczego otrzyma- 
-awiadomienie, że towar znajduje się w 
(szkanii oskarżonej, gdzie też znale- 
wio część takowego na sumę 8,000 mk. 

Na sądzie oskarżona zeznała, iż jakiś 

nieznany jej Żyd przyszedł do niej i pro- 
sił o przechowanie towaru przemycanego, 
za cc obowiązał się zapłacić 15 :b; bę- 
dac biedną zgodziła się na jego propo- 
zvcję. 


Wobec ujawnionych dowodów rzęs- 


złoczyńców nie. 


Nie wiedziała, że towar ten. pocho- 
dzi z kradzieży, a z 
~ Sąd po naradzie, uznając winę pod- 
sądnej za niedowiedzioną, od wszelkiej 
odpowiedzialności ją uwolnił. f 


Tenit i muzuka. 


$ — Pierwszy występ p. Mary Mrou 
zińskiej. | ; 

Można z wszelką pewnością stwier- 
dzić, że pisrwszym swym występem w 
komedji Harnequina „Jak się podobać 
mężowi”, podbiła p.-Mrozińska serca 
publiczności, a tym samym zapewniła 
powodzenie trzem pozostałym przedsta- 
wieniom, na które publiczność stawi się 
bezwątpienia liczniej, niż to miało miej- 
sce wczoraj. i 

Dowcipna i elegancka komedja o 
kokocie, która odgrywa rolę służącej, 
by nauczyć swego kochanka wierności 
dla własnej żźony—nie jest cla Łodzi no- 
wością, gdyż grała już ją, podczas ostał- 
niej gościny, trupa „Rozmaitości“. 

-| Mimo, że zespół wczorajszej prem- 
jery nie zawsze dostrajał się do wyko= 
nawców ról głównych, to za to p. Mro- 
zińska i pp. Tatarkiewicz i Wiśniewski 
wnieśli z sobą fyle humoru, tyle bez- 


.trostiej swobody, że publiczność bawi- 


ła się dos*:Oonale, wybuchając raz*po raz 
śmiechem i nie szczędząc oklasków. 

P. Mrozińska w roli panny służącej 
jest bezkonkurencyjną; wrodzony wdzięk 
i elegancja, mistrzowstwo djalegowania, 
rzeczywisty humor i nerw sceniczny— 
stawiają ją na czełe polskich aktorek . 
komediowych. s | | 

Tąż samą swobodą t humorem, da- 
lekim bynajmniej od farsowej szarży, 
odznaczała się gra pp. Tatarkiewicza i 
Wiśniewskiego. 

Całość, dobrze wyreżyserowana i 
świetnie zgrana, szła w błyskawicznym 
tempie. — Am. 


— Z „Ggzarnego Kot -*.- 


Z nowego drug ego propramu „Czar= 
nego tota*, `na: wyróżnienie zasługuie 
przedewsżyst:iem deklamacia p. Strońskiej, 
która, będąc obdarzoną mile brzmiącym i 
podatnym do modulacii słosem, unikając 
maniery i patosu, z stylową elegancią wy- 
powiedziafa wprost Świetnie dwie berże- 
rety. Dzwcipnt monolog p. Marra do- 
skonale wyrowiedziała a raczej odegrała, 
p. J. Przeździecka, wykazując bezsprzeczne 
uzdolrienie aktorskie, | SE. 

P. Ratold pięknym z natury głosem, 
wykonał arję z „Onegina* i piosenki Bo- 4 
czkowskiego, zbierając zasłużone oklaski. 

Bardzo dobrze zaprezentował się ba- . 
let w osobach pp. Truszkowskiej, Buko- 
jemskiej i Adlera. 


GAZETA ŁODZKA. 


'i jeszcze 1500 ton pszenicy. 
„nej pojemności 33870 ten, 


"cy; „Ampleforth — 3378 ten z węglem 


| Francusko-rosyjstie wyjaśm 
mienie. Francja przypisuje 


i tak 


Abdykacja króla Konstan- 
- tyma. - | 
- Z Aten pod datą 12-go Czerwca 


donosi Agencja Havasa: 


< Król Konstantyn zrzekł się tronu 


na rzecz syna swego Aleksandra. 


Konferencja pokojowa 
l koalicji. 

„Magdeburstsche Zeifung" w tele- 
gramie z Zurychu przynosi zieromocą 
podaną przez „Secolo; wedle której 
rząd rosyjski - rozesłał do państw koa- 
licji zaproszenie na konierencię w spra- 
wie warunków pokoju, mającą odbyć. 
się w Petersburgu. = 


Znaczne sureesy edzi 
sos wody. SE 


BERLIN, 13-z0 czerwca. (Urzędowo). 

Przy zachodnim ujściu Kanału An- 
gielskiego i na Oceanie Atlanfeckim zno- 
wuż łodzie niemieckie zatopiły m.in: An- 
gielski uzbrojony parowiec „Clan Murray" 
z 6500 ton pszenicy; 3-olicerów z parow- 
ca wzięto do niewoli; i — jeden większy 
uzbrojony parowiec o nieznanej nazwie. | 

Przez inne zatopienia stracono: 9000 
beczek oleju do smarowania, 10099 wor- 
ków wosku, przeznaczonego dla Francji 


Na morzu Sródziemnem zatopiły 40- 
dzie podwodne znowuż 7 angielskich 
okrętów i 10 włoskich żaglowców o ogól- 


Wśród zatopionych znajdowały się 
uzbrojone parowce: „Don Diege"—3662 f 
ze spiżem-z Cardiff do Aleksandrji płyną- 


z Cardorff przeznaczonym dla Aleksandrji; 
„Manchester Treće:'*—3938 tot; „Elmoor* 
z 5700 ton pszenicy z Karachi płynący do 
Livorno; „Umewia* — 5317 ten, płynący 
z nieznanym ładunkiem z Kalkutty do Mar- 
sylii i okręt szpitalny „Doavzr Castle“, 
który eskortowany. był pizez dwa torpe- 
dowce.- | 


Szef admiraiskiego sztabu marynarki. 


Rosji wise wojny. 
„Berner 'Tag.* dowiaduje się.z mia- 
rodajnych kół z Lizbony: Między Francją 
a Rosją wywiązała się dyskusja, dotyczą” 
ca odpówiedzialności obydwóch, tymcza- 
sem jeszcze sprzymierzonych państw, za 
wybuch toczącej się wojny. światowej, 
Świadczy to, że nadzieje na Rosję w 
Londynie a szczególnie w Paryżu. spadły 
do minimum, jeżeli się wszczyna tego ro- 
dzaju dyskusję. „Gazette de Lausanne“, 
której wstępny artykuł infórmujący uwa- 
żać można, jako wierne echo nastrojów w 
francuskim ministerjum spraw zewnętrznych 
tak pisze: | | 
„Armje resyjskie nie zachowywały się 
w czasie wojny. sby. odradnienia 


EOS WSOP CZE ZEP RA 


aorta 


N 160. 


żałować možna było. Pomoc Stanów Zied- 
noczonych wynagrodzi nam sowicie bez 
czynność i ewentualną zdradę Mostali", 
W tymże piśmie główny kierownik, 
radca Setrstan, w artykale pod tyt. „ros 
gyjska ojpowiedzialność” pisze: „Rosja dg- 
łą centralpym państwom powód do rozpo» 
częcia wątki, a Francję i Anglię zmusiła 


. r: e 
do ehwyconit ZA broń. 


-Do tego dodaje „Berner Tageblatt": 
To ustalenie fa:t$w jest bardzo cenne, 
Przyjazny dla koalicji dziennik stwier- 
dza, że państwa centralne chwyciły ża 
broń, zmuszone do tego rosyjską ogól- 
ną mobilizacją i że coraz bardziej utwięr= 
dza się w Paryżu przekonanie, że Francję 
wciągnęła w wojnę Rosia. : | 

Przewidujący rząd francuski pragnie 
już dzisiaj wpoić przekonanie w lud, że 
jeżeli Francja nie wyjdzie z wojny zwy- 


cięsko, to jest to winą Rosji. 


Cena: */+ oryginalny flakon Marek 2.25, - 
7 Ta ki M fiskonu Marek 1.25. 


Ku uczczeniu pamięci 


"EDMUNDA SAWICKIEGO 


w drugą bolesną roczn'cę jego Śmierci o, 


Ogólnie polecany: prez p.p. lekarzy 
. 5 A. LN © La. 
J. BOBAROWSKIEGO w Warszawie, 


ovwo-ba 


Doskonale wykonane 


EZĘEE5Ezz === 


M. 


dostarcza 


PERKIEWICZ. 


Tonwerke Ludwięsberg 
Post Moschin (POSEN), 


$ Drkisstol ë ELELżERNO ŞA, 3 Orkiestr! 
W Czwariek, dnia 14 czerwca r. b. odtędzie S'ę 2 


, ma dochód kasy wdów i sierot przy 
towarzyszeniu Wejażerów LL. 0. Hu 


S 


: -Z urozmaiconym programem: 
Na placu sportowym wielka dziecinna zabawa. 


Na wod ie różne niespodzianki i t. d. 


- DO 


nitów Porrawkown 


przez wakacje przygotowuje ze wszystkich 
przedmiotów w komssietach 


Crono daaczyoieli Sakit Średnich 
Informacje codziennie od 4--5 w kansela- 
rjl gimnazjum Kamienra 10, 


flo drukarni M. Szajniaka, Srednia 11, po- 
trzebny. Wiadomość od 2—4 po pol 


Pa 


W teatrze obrazy z życia skautów, | 
Początek o godz. 3 ro poł. 


TOTO CT AT JEZ 


Dr, $. Lewkowicz 
eanefrzne | skórne, 
tantynstu ska f2 

Przyjmuje: ; 


- Panów Panie 
g 9—1 i od od godz. 5—6. wiecz 


RZEPA 


Losy do V Bil. | 
Loer R, §, U, | 


jeszcze możma nabyć w sklepie. 
K. Begusławskiej ul. Andrzeja 3. 


Re aktor i wydawca JAN GRUDEK (Przejazd 6) T Da 


Z roku 1916: z 29 Stycznia, 5 Lutego i 28 Grudnia 


(many. Łóżka metilowe, krz 


LEKARZ - DENTYSTA 
H. Lswitówna 


(ehoroby zebów iżjamy ustnej), . 
| | ut PiGtrkows%*a i7.. 
KS Przyjmuje od 10—2i od 4—7 w. 


A 


Stare brakujące numery ;Gazety Łódzkiej” z roku 


1915: 1—13 stycznia oraz M 4,6, 7, 11, 16, 19 
33, 89, 42, 44, 48, 59, 66, > . , 25, 28, 30, 
dcn, Jay 135; 147, 161, 166, 167, 174, 176, 205. 207, 


2:6, 269, 295, 298, 300, 802, 815, 816, 323, 826, 


383, 847. 


; E LEE : ; 

 Weltkriegsbieherei 
Berlin, W. 35, Pstedatmerstr. 121. 

EEE EC ZRZEC c 


(| OGŁOSZENIA FZGBNE 
ALAALA = 


olbrzymi wybór newych, oka 
syjialne, szłony, biurka, bibi; 


AO 
ER 

. ata 

n iT X giste. Wobaa 
zastoju sprzeđaja po cenach własnych i niżej 
. ++ t SĘ ża 

Magazyn Mebli, Władystawa Ren iszowskiego, 
> 


64, €6, 85, 112, 124, 127, 


Ka 
Ri y: 


niedziele i i 


Na maszynie tatącyj Maj 


| dojna z kożiętami do sprzedania ul. Śred- 
Koza nia 6l wiadomość u s'róża. 
2 lub 8 pokoje z kuchnią, do wy- 


Łmzał 
Le TRISRO, najęcia miejscowość sucha, spokój. 
Wiadomość Ewangielicka 8, u stróża. 
stołowe, sypialnia dębowa i kochet 


Meble ne urządzenie sprzedam po cenis 
koszta Orla 23. Stofarnia. 


Petrzebni 


apteka. 

Pokój umeblowany, ładny, niedrogi z usługą. 

R 15 Kaj Tamże smaczne obfite obiady. Skwerowa 
e amińska. 


chłopcy do ruznoszenia kefiru od 
łat 14 wiadomość Piotrkowska 127 


ZO EZ KE ZOO ZZ OC EAC DRO 
maż? używany sprzedam. ł ofndniowa 
Rower L-E ii piętro A lewo, 


nauczycielka udziela tanto 
Iskcji muzyki na fortepia= ` 
m. 385. j 


Rutynowana 
nie, „Przędzalniana 31 


: ię 3 . Widzew- 
Resztki manufakturnegź Wizer 
Z powodu likwidacji interecu nabyć možna barn 
dzo tanio różne resztki: Szewiotu, Bostonu 
Alpagi wełnianej, Satyny, towar na dams ie 
waskie i dziecinne ubrania i okrycia, (czarny £ 

owa i inne) różne towary na bluzki, (ba- 
weżniane, bątystowe, wałniene i jedwabne) bar- 
chany letnie i zimowa i różne cajgi Łódz ml- 
Midzowzsca 49, m. 16, front, IE piętro NA pra- 
SG, (emy niatje fecn słafa, a 


posimonctXę Z 
~ dwoma kwitami lombard: 
i recepisjni — 
zwrócić: Zastrze 


> ny przez Jan 
iakowy wek 


